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Berlin, 22, Października. — Najj. Pan raczył udzielić szefowi bióra 
w sekretariacie stanu, tajnemu radzcy nadwornemu Heegewald, order orła 
czerwonego trzecićj klassy na wstędze, i pomocnikowi przy berlińs 
serwatorium Drowi Galle order orła czerwonego czwartćj klassy. 

J. Ces. Mość wielki książe Konstantyn przybył tu ze Sztutgardu. 

— Jeden z berlinskich korrespondentów Powszechnej Gazet y 
Lipskiéj donosi: Profesorowie- Achterfeld i Braun pojechali z Bon do Rzy- 
mu, aby teraźniejszćj stolicy apostolskićj odznaczającćj się wysoką toleran- 
cyą wyjednać zniesienie klątwy z nauki systematu Hermesa. Wolłag 
doniesień wiarogodnych, zarąz po przyjeździe mieli posłuchanie u papieża, 
a gdy mu przełożyli swoje wnioski, odpowiedział im w duchu kościoła 
historycznego. Kiedy zaś chcieli się wdawać w dysputę i we wywody ną 
sposób Hermesa, zapytał ich się, czy przyjechali po informacyą, czyli 

„w celu dawania informacyi. Jeżeli nie mają celu dawania, to stolica apo- 


kim ob-- 
` igięłyby się wszystkie, skoroby nierazem, tylko pojedyńczo były brane. 


dn. 24. Października 1846 


władzcą, jak cesarz rossyjski. Jeżeli Saksonia w całćj sprawie, o którćj 
mowa, nie jest w stanie postąpić podług swego przekonania, to straciła 
niezawisłość i mieistnie. Wzięte wszystkie razem niepodległe rządy Niemiec 
mają stanowić siłę, którćj niepodobna przełamać, a my tu widzimy jasno, 
że pojedyńcza niepodległość gnie się przy jednym mnićj ważnym wypadku 
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WIADOMOSCI ZAGRANICZNE, 
Pasako d iskva. 


Po ogłoszeniu ustaw zmieniających stosunki włościańskie, chłopi w Au- 
gustowskiem zaczęli się upierać, iż niemają wychodzić na zaciąg. Panowie 
długo się z nimi umawiali w dobry sposób, ale nareszcie musieli zażądać 
pomocy od władz. Za nadejściem wojska przewodzcy pouciekali, a drudzy 

oszli do pracy, jak dawnićj chodzili. 

Z nad graniy polskićj, d. 18. Października. — Policya nad cu- 
dzoziemcami w Królestwie polskićm , a szczególnićj w Warszawie jest z nad - 


stolska wcale ich nie zapraszała, aby przyjeżdżali dla brania informacji. 


lee cS a tego czasu jak zaprowadzono ustne postępowanie w sądzie kry- yczajną surowością wykonywana. Każdy cudzoziemiec jest obowiązany 
| minalnym,, gazety zawierają ciągłe sprawozdania processów. Policya straciła za pierwszóm przybyciem udać się z paszportem na policyą i zabrać-wszys- 

| wszelką moc wymierzania kary, co wszystkich bardzo cieszy a ją uwolniło tkie swoje papiery, z którychby można powziąć wiodomość, jakie zatru-- 

od bardzo wielu prac mozolnych. Sądzimy, że teraz zacznie się na dobre  dnienia znagliły go do podróży. Tu musi opowiedzieć o celu swojćj po- 
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trudnić utrzymywaniem czystości w mieście, zabezpieczaniem zdrowia mie- 
szkańców, čo też jest jéj najwłaściwszćm zatrudnieniem. 

Co się tyczy wielkiego processu polskiego, “ten się w tym roku z pe- 
wnością nie będzie mógł zacząć. Sądzą zaś, że będzie trwał z jakie 6 
miesięcy, bo słuchanie świadków i obwinionych bardzo wielu, a do tego 
w obcym języku, potrzebują niemałćj pracy. i 

— (o do banku pruskiego niezjiściły się wcale, nieprzychylne mu prze- 
powiednie, bo potrzebował tylko 10 milionów talarów, a tymczasem zgłó- 
szono się z 24 milionami. Akcye jego stoją po 113 i znajdują jeszcze 
wielki pokup. KĘ» 

Professor Huber założył tu był stowarzyszenie rzemieślniczne, a jak się 
właściwie nazywało: Stowarzyszenie do podniesienia chrzeście 
ańskićj obyczajności i spółeczności. Nierozszerzyło ono jednakże 
swego wpływu dla tego, iż każdy członek musiał na raz talara płacić, 00 
dla czeladzi jest bardzo trudne. ; ke 

Zwykły paryski korespondent Gazety Koloń skićj rozszerza Się Me 
położeniem Tyssowskiego i powiada: wiadomość zamieszczona w Gazecie 
Kolońskićj o losie Tyssowskiego , zrobiła tu bardzo zasmucające atie 
Wszyscy ża nadto dobrze rozumieją słowa listu pisanego a ię zeń 
w nim miewszystko wypowiedziane, co autor miał na myśli. zma 

ó  watpliwie oszczędzą Saksonii kłopotliwego dostawienia pod 
północne niewątpliwie oszczędzą i : ae 
karę i może być, że ją nakłonią do wymierzenia kary. JA O, 
pociechy, że w porównaniu do rossyjskich twierdz i kopalni więzienie i 
Königsteinie za wielką łaskę uważać należy, przy najlepszych chęciac 

s espondenta, wznieciło tylko dreszczem przenikającą odrazę— bo więżlenie 
pod zamknięcie 3 wszędzie jednakowe, a drobne uboczne szczegóły; pe 
uwagę niezasłagują. Nienależałoby rządu saskiego wystawiać na szarpanie 
zoSrony paoa opinii, że słowo swoje sztucznie tłumaczy, zwłaszcza 
że już i tak dostał k eski Me nie robi wniosku względem rozszerzenia 
wolności druku. Sprawa Tyssowskiego . ma atoli drugą jeszcze niezmiernie 
ważną stronę, którąby istotnie niemiecką nazwać można. „Oto wszy- 
stkie państwa niemieckie są niepodległemi, posiadają prawo majestatyczne, 
a ich majestatyczność, tam tylko idzie w zawieszenie, gdzie większość 
w radzie związku niemieckiego inaczćj postanowi. Wszędzie zaś gdzie 
potrzebna jednozgodność, albo w sprawach, które związek niemiecki wcale 
nie obchodzą: niezawisłość i prawo majestatyczne kraju, mają zupełnie 


wolne ręce i książe Schwarzburg-Sondershiausen tak, jest nieograniczonym 


dróży, jak długo będzie bawił, z któremi przestawać będzie osobami. Je- 
żeli przekonają się, że zadne nagłe interessa nie zmusiły osobę stawiającą 
w policyi do pobytu w Królestwie lub w stolicy, natychmiast rozkazują jćj 
do opuszczenia miejsca, do którego przybyła, z rozkazem do powrotu za 
granicę, lub do miejsca stałego zamieszkania. Nie wolno przed odjazdem 
takićj osobie z nikićm rozmawiać. Jeżeli zaś władze przekonały się, że 
cudzoziemiec ma do załatwienia interessa i nie jest wcale podejrzany, naten- 
czas dają mu kartę bezpieczeństwa na tak długo, jak się zdaje władzy, że 
interess podany może być załatwiony. Karty tćj bezpieczeństwa nie prze- 
dłużają na czas dalszy, jeżeli nadzwyczajne okoliczności nie przemawiają 
za osobą obcą. Od tego czasu nie spuszczają cudzoziemca ani na chwilę 
z oka, najmniejszy ślad, iż odstępuje od raz wytkniętego zatrudnienia, lub 
że prestaje z osobami podejrzanemi u rządu pod względem politycznym, 
albo też, jeżeli słowo powiedział o polityce lub stosunkach rządowych , na- 
tenczas skoro jest krajowcem, podpada śledztwu i więzieniu, jeźli cudzo- 
ziemcem, wówczas go kozacy wywożą za granicę. Cudzoziemcom przeto 
radzimy, aby, jeżeli jadą do Królestwa polskiego, zaopatrzyli się oprócz 
paszportu w papiery legitymacyjne, z którychby można się dowiedzieć celu 
podróży i aby, skoro staną na ziemi polskiej, unikali osób, których nie 
Znają, a szczególnićj, jeżeli one odzywają się wolnowyślnie i przemawiają 
bardzo do serca, gdyż tam przemawiają swobodnie, ochoczo i wolnomyśl- 
nie do cudzoziemców tylko policyjni, których pełno na wszystkich miej- 
scach publicznych, w niskich i wysokich kołach towarzyskich. Zwyczaj- 
nie ci ludzie przybierają maskę dawnych oficerów, radzców handlowych, 
komissyonerów lub też służących do najęcia: często jako młodzi, przy- 
stojni i ukształceni kawalerowie, którzy się lepią do cudzoziemców, pod 
pozorem obznajmienia ich z przyjemnościami i osobliwościami miasta. W ogóle 
przeto wystrzegać się powinni cudzoziemcy wszystkich bez zatrudnienia lu- 
dzi, czyli się oni nastręczają za pokątnych prawników, czyli komissyone- 
rów, czy za służących najemnych, oficerów byłych, wszystka ta czereda 
nadstawia ucha, podsuwa słowa wolne i w końcu donosi, zkąd potćm nie 
policzone następują przykrości i niebezpieczeństwo. 
: Bóo «8:38 y a. 

Petersburg, db. 13. Października. — Cesarz wraz z następcą tronu 
wyjechali dnia 10. do Moskwy, zkąd są spodziewani za dni trzy. 

Petersburg, d. 8. Października. — Gazeta senacka ogłosiła traktat 
handlowy zawarty między dworem rossyjskim i portą ottomańską w Bałta- 
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Liman 30. Kwietnia b. r., a ratyfikowany przez N, Cesarza w Peterhowie 
4. Czerwca b. r. — Pełnomocnikami do zawarcia traktatu byli: ze strony 
rossyjskićj rz. radzca stanu, minister pełnomocny przy porcie ottomańskićj 
Titow, ze strony tureckićj minister interessów zagranicznych porty Mustafa 
Reszyd basza i dyrektor mennicy tudzież rządzca komory celnćj konstanty- 
nopolskićj Mehmed- Tabir-Bey. Traktat składa się z 20 artykułów nastę- 
pującćj treści: 4) Wszystkie dotąd zawarte traktaty i umowy między dwo- 
- rem rossyjskim i portą ottomańską, co do praw, przywilejów i swobód 
poddanych i statków rosyjskich w Turcyi, a mianowicie traktat handlowy 
10. Czerwca $783. i art. 7. traktatu adryatyckiego, potwierdzają się w ca- 
Jéj ich mocy, wyjąwszy to, co wyraźnie znosi lub odmienia niniejsza kon- 
wencya. Wysoka porta obowiązuje się przestrzegać ścisłego ich wykony- 
wania przez wszystkie swoje władze wojskowe lądowe i morskie i innych 
urzędników. 
zupełne używanie wszystkich praw, przywilejów lub korzyści, jakie są te- 
raz nadane obcym narodom, najbardzićj uprzywilejowanym. 2) Stóso- 
¿wnie do dawniejszych traktatów cło zagraniczne zostaje toż samo po 3% 
_ i będzie jak dawnićj pobierane, tak od płodów rossyjskich lub zagranicznych 
przywożonych do Turcyi, jako i od płodów tureckich, wywożnych z kra- 
jów ottomańskich, przez kupeów rossyjskich; ich komissantów lub czela- 
dników. 3) Każdy kupiec i poddany rossyjski może kupować sam lub 
przez swoich czeladników, towary i płody gruntu lub przemysłu tureckiego, 
bądź dla ich wywożenia, bądź dla handlowania niemi w posiadłościach tu- 
reckich. Rossyjscy poddani lub ich czeładnicy będą mieli prawo przewo- 
zié takowe produkta lub towary do każdego portu tureckiego Cesarstwa, 
wszakże z wyjątkami postanowionemi niżćj w art. 41. i 42., i ani kupu- 
jacy ani przedający nie będą obowiązani płacić żadnego podatku ani cła za 
teskere, mururie, bidaat, ichtisab i innych podobnych. Ale dwór rossyj- 
ski nie zamierza ani przez ten, ani przez żaden inny artykuł niniejszego 
traktatu, przeszkadzać tureckiemu rządowi w używania praw swoich naj- 
wyższćj władzy co do administracyi wewnętrznćj, o ile prawa te nie uwła- 
czają przywilejom nadanym dla poddanych i ich własności, bądź dawnemi 
traktatami, bądź niniejszą konwencyą; i jeźli tylko podatki, nałożone na 
poddanych tureckich stósownie do tychże praw uajwyższćj władzy, nie na- 
ruszają jawnie pod żadnym względem teraźniejszego traktatu, lub jeźli procz 
tego nie ustanawia się nowe cło od handlu rossyjskich poddanych, to dwór 
rossyjski nie będzie wymagał żadnych postanowień, niezgodnych z praw- 
dziwém i naturalnem znaczeniem wyrazów w teraźniejszym akcie użytych. 
Jako vynagrodzenie za wszystki Mccohkarczniesiónanekowuanneżna 
się, aby kupcy rossyjscy, przywiozłszy towary do portu, płacili stałego 
dodatkowego cła (amedie) po 9 od sta, niezależnie od 3% cła wywozowego 
(reftie), które powinni płacić jak dawnićj przy ładowaniu towarów do wy- 
wozu. Pobór jakićjkołwiek sammy lub wartości przechodzący powyższe 
9 prë, pod jakićm bądź nazwaniem lub pozorem, pośrednio, lub bezpo- 
średnio, na rzecz skarbu, lub władz, uważany będzie za naruszenie niniej- 
szego traktatu — i wysoka porta obowiązuje się na przedstawienie o tém 


e tym. 


cesarskiego poselstwa, nakazać niezwłocznie zwrot nadto przebranego cła: 


kupcowi, lub przedawcy, od którego było wzięte, i ukarać urzędników 
wszelkiego stopnia, którzyby się dopuścili podobnego wykroczenia, tudzież 
wynagrodzić kupca rossyjskiego za dowiedzione z tego powodu straty i mi- 
tręgę. Wszelkie przedmioty, kupione w porcie, gdzie się statek ładuje, 
lub w miejscu wywozu, i od których cło przywozowe 95 byloby już pła- 
cone, ulegają tylko pierwiastkowemu cła 38 od wywozu. 4) Wszelkie 
produkta gruntu Hub: przemysłu rossyjskiego, lub zagraniczne należące do 
poddanych rossyjskich, będą, jak dotąd, wpuszczane do wszystkich części 
Cesarstwa tureckiego za opłatą 39 cła przywozowego. Zamiast wszystkich 
ceł i opłat wewnętrznych, które padały ma te przedmioty, kupiec rossyjski, 
lub jego czeladnik, bądź sprzedając je w miejscu przywozu, bądź wysyła- 
jąc wgłąb Cesarstwa na przedaż, zapłaci nadal cła dodatkowego 25; lecz 
gdy sposób poboru dawnego cła 32 osobno przy wprowadzeniu towarów 
do portu i dodatkowego cła 25 osobno przy sprzedaży, sprawia mitręgę 
w całym zarządzie, dla uniknienia jéj zgodzono się, iżby czło dawne 34 
i dodatkowe 29, to jest w ogóle 55, byłyzarazem pobierane i zapisywane 
oddzielnie w rejestrach celnych, i dla ulgi kupcom, będzie im wolno, za 
złożeniem poręki, płacić powyższe dodatkowe cło 29 aż do roku od daty 
zapisania go do ię ca . Jeźli potóm też same towary odprzedane będą 
wewnątrz państwa lub za granicę, to żadna więcćj opłata nie będzie wyma- 
gana ani od przedawcy , ani od nabywey, poddanego tureckiego lub zagra- 
nicznego, ani od tego, kto kapiwszy zechce je wysłać za granicę. Ró- 
wnież, jeźli rossyjski poddany lub jego komissant, kupi w Turcyi towary 
zagraniczne, za które przy wejściu ich już było opłacone przywozowe cło 
35; będzie miał prawo handlować niemi w Turcyi, tudzież wywozić je, 
jeźli zechce za granicę, nie płacąc innego poboru oprócz 2% dodatkowego 


cła podług taryfy. Towary przywozowe, przeznaczone na przesłanie z je- 


dnego do drugiego portu, po opłacie 3$ eła i zarazem 2$ dodatkowych 
w pierwszym porcie, będą mogły być posyłane do drugiego, bez wszelkićj 
nowćj opłaty. W razie, gdyby te towary nie były przedane w państwie 
tureckióm, i nie przeszedłszy do innych rąk, miały być wysłane za gpa 


Nadto obiecuje i zapewnia poddanym i statkom rossyjskim, 


zne, 


nicę, samo tylko zapłacone cło dodatkowe 29 będzie zwrócone właścicie- 
lowi towar. > p - (Dalszy ciąg nastąpi.) 

W ciągu teraźniejszego lata oddział Samurski, zasłaniając południowy 
Dagestan, miał nadto ważne przeznaczenie, to jest iżby zaczepném posuwa- 
niem się w góry przeszkodzić nieprzyjacielowi wtargnąć z jednćj strony 
w Szalechalskie i Mechtulińskie posiadłości, a z drugićj na liniją kordonową 
Lezgińską. Dla tego to książe Argutinskoj - Dołgoruki za każdym razem 
kiedy Naiby Szamila zgromadzali bandy napastników i zamierzali jaki krok 
nieprzyjacielski, zjawiał się tam gdzie partye się zbierały i zmuszał Góralów 
do wyrzeczenia się swoich zamiarów. Ý% s 

Osiągnąwszy i w tym względzie cel swego poruszenia, oddział Samur- 
ski wrócił na Turczydach, straciwszy tylko w zabitych trzech żołnierzy, 
a w ranionych 4 oficera i 8 żołnierzy. 

— W nocy na 3. Września, partya 4000 Czeczeńców na dzielnych 
koniach udała się na Sunżeńską liniją w zamiarze zabrania bydła u sprzy= 
mierzonych Czeczeńców. Ta partya uczyniła zasadzkę między Kazak-Ki- 
czu i stacyą Michajłowską, lecz postrzegłszy, że naczelnik linii Sunżeńskićj 
podpułkownik Slepców, z nocną kolumną ku nićj się zbliżał: pośpiesznie 
spuściła się suchym wąwozem do Kazak-Kiczyńskiego lasu, i przybyła po 
nad rzekę Natkojkę, gdzie właśnie w tenczas furażerowały wojska Czeczeń- 
skiego oddziału. Górale dzielnie attakowali naszą milicyą, rozłożoną po- 
nad rzeką pikietami, które w porządku cofały się do rezerwu. Generał- 
porucznik Łabincow przybywszy z obozu za pierwszym wystrzałem na 
miejsce rozprawy, sam z kolei attakował nieprzyjaciela. Jazda nasza szybko 
przeszła przez rzekę Natkojkę i wsparta przez piechotę wrąbała się w mot-. 
łoch Czeczeńców, zmusiła ich do odwrotu i popędziła do lasu.  Nieprzyja= 
ciel zostawił sześciu trupa. 

2. Września przed wieczorem, banda rabusiów nagle napadła na tabun 
jednćj seciny 44 Dońskiego pułku kozaków znajdujący się na pastwisku 


pod stanica Nikołajewską i zabrała takowy. Rezerw tćj stanicy, złożony, 


ze 40 kozaków z waleczaym kornetem Samojłowiczem i chorążym Sekretow, 
puścił się w pogoń za nieprzyjacielem, dognał go ną Kabardyńskićm paśmie 
gór i kilkakroć mężnie attakował napastników. Wszakże, korzystając z nad- 
chodzącćj nocy Górale zdołali zapędzić do lasu konie i zająć wązki przes- 
myk, przez który ścigającym ich kozakóm należało przechodzić. 
Tymczasem, na trwogę, która się rozeszła po linii, wszyscy kozacy 
pobliskich postów i stanic pośpieszyli na miejsce, gdzie toczyła się walka. 
Z nich rotmistrz Władykaukazskiego pułku kozaków Bekman, 
wość i domyślająe się dokąd Górale mogli się udać, z 60 
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wszy do nich attak, 
konie w naszćm ręku. W tćj bitwie ranięni: śmiertelnie, Kornet Włady- 
kaukazskiego pułku kozaków Samojłowicz, i ciężko, chorąży 14 pułku 
Dońskich kozaków Sekretow; żołnierzy rannych jest 4, Nieprzyjaciel zo- 
stawił na placu 15 zabitych.« 

Nowiny z Kaukazu. -Władykaukaz, d. 42. Września 1846. r. 
— »Dowodzący wojskami w południowym Dagestanie, generał - porucznik 
ksżę Argutinskoj - Dołgoruki, w celu skarcęnia wsi Sugral, siedliska stron- 
ników Szamila i szukając sposobności wyzwania do boją partyi, które zbie- 
rały się w górach, wyruszył 46. Sierpnia z powierzonym mu oddziałem 
z wyniosłości turczydachskich ku rzece Kara- Kojsu. 

18. t. m. oddział zniósł wszystkie futory około Sugratla i zniszczył za- 
pasy żywności na zimę przygotowane przez mieszkańców nie tak dła siebie, 
jak raczćj dla partyi z nami wojujących. 

20. Sierpnia dokonane zostało poruszenie ku wsi Hapsutl i ku mostowi 
na Kara-Kojsu: partye, które usiłowały stawić oddziałowi opór, zostały 
ze stratą odparte. Wojska nasze, podszedłszy bardzo blisko ku wsi Hap- 
sutl, zadały mieszkańcom wielkie szkody, gdy tymczasem furażyery zniwe- 
czyli większą część zboż i ogniem zniszczyli pozostające futory. 

Na odwrotnym pochodzie oddziału, partya pod wodzą Kibit - Mahomy, 
wyszła w pogoń za nim W znacznćj liczbie lecz ksżę Argutipskoj rozkazał 
części wojsk swoich attakować nieprzyjaciela; górale niewytrzymali i pierz- 
chnęli w najwiębszym nieładzie, zostawując kilku trupem. 

|NARYNT WE WA, 83 ar 
Paryż, 17. Paźdz. — |nfanta Ludwika napisała, jak donosi monitor 


paryski, bardzo czuły list do króla i królowćj Francuzów. 
Guizot dawał wczora wielki obiad na cześ angielskiego, na któw 


ren także przybyli poseł bawarski, książe , tein, ministrowie mary- 
narki, wojny, publicznych budowli. handlu, Jakoteż książęta Pasquier, 
Broglie, hrabia de Ste. Aulaire ze swoją małżonką, który jest na ar opie 
z Londynu w Paayżu, hr. Rossi 3 wiele inaych znakomitych osób. 
Dziennik sporów oświadcza się w sprawie hiszpańskich małżeństw 
przeciw tłumaczeniu słów J%60 przez Nationala, iż nie powiedziął, że 
stan teraźniejszy W Hiszpanii utrwali się przez małżeństwo raontpensierskie, 
aby przez to postęp ! rozwoj instrukcyi hiszpańskich ucierpiała Monarchia 
konstytucyjna jest tém uinocnieniem, a ścisłe połączenie z Francyą popro- 
wadzi do dalszego rozwoju. Właśnie to jest postęp, który Hiszpania z wła- 
snych sił rozwinie. Małżeństwo królewięża Montpensier nie ma na celu in- 
terwencyi w sprawach wewnętrznych hiszpańskich, Powtarzamy, małżeń. 


znając miej-- 


zmusił pójść w rozsypkę po lesie i zostawić zabrane 
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stwo to nic nie zmienia w równowadze europejskićj, ale utrzymuje dawne 
tradycye polityki. franeuzkićj, owćj polityki, którą przez pisarzy, bistoryi 
została; uświęcona, a. dzisiejszy, historyk. pan Mignet, w, pięknej swój pracy, 
tak. świetnie; objaśnił, mówiąc o hiszpańskićj sukcessyi, Małżeństwo jednéj 
luh drugićj, królewny z, obcym, księciem krwi, francuzkićj, byłoby możę 
psotę wyrządziło. francuzkićj polityce, gdy teraz małżeństwo „królewicza, 
Montpensier ną nowo ten stosunek utrzyma. Ono. właśnie obudziło 
w niektórych politykach angielskich zazdrość, a, przywiodło u nas dwa ro- 
dzaje, ludzi do rozpaczy, naszych republikanów, którzyby. woleli, ażeby 
Francya podziejała poniżenie swćj dynastyi — i nędzną, koteryą, którój za- 
zdrość upatruje w powodzeniu. Guizota; upadek. i. nieszczęscje dla. Thiersa. 
Do wyjątków zamięszczonych w Revue. des deux Mondes % pi dy- 
plomatycznych Palmerstona i Guizota żadny ch nie dodaje uwag: Rz ieanik 
sporów, © tych notach dyplomatycznych powiada National: aż do 
chwili, ogłoszenia tych not urzędowego, nie można wiedzieć, kto łudzi pu- 
bliczność, czyli Guizot, czy lord, Palmerston lub. też obadwaj razem. Tym- 
czasem niech ma prawdę którykolwiek z nich, tyle jest rzeczą pewną, ze 
rząd francuzki bardzo się myli, gdy rozumie, iż małżeństwo infantki Z kró- 
lewiczem Montpensier zmniejszy wpływ. angielski na półwyspie. Hiszpanią 
nie samym jest domem bourbońskim. Są tam narodowe uczucia, pewna 
niepodległość, interessa pojęcia i stronnictwa, które wywołały rewolucyą 
z roku 1837. i do tych się zwróci Anglia. France zastanawia się nad tą 
częścią noty Guizota, w którćj mówi, iż rząd angielski miał plań zaślubie- 
nia. księcia Koburg z królową Izabellą, i że wtenczas właśnie sądził, ze mu 
się wolne otworzyło pole do starania się dla królewicza Montpensięr o rękę 
królewnćj infantki i że o tém doniósł gabinetowi angielskiemu. Na to 
France odpowiada, że już 22. Sierpnia gabinet angielski wyrzekł się swy ch 
zabiegów na korzyść księcia jakiego z domu bourbon, a po tćj dacie gabinet 


tuilenyjski oświadczył się ze swą gotowością działania wolnego i niepod-- 
Jegłego pod pozorem, iż Anglia nie znajduje się w granicach wzajemnych 


zobowiązań. Tu jest właśnie wielka sprzeczność, ponieważ w owym cza- 
sie. lord Palmerstron uwzględnił zupełnie przedstawienia Francyi i odjął jéj 
wszelki pozór do działania odrębnego. f 

Spodziewają się niektórych zmian w ministerstwie francuzkićm. Guizot 
sam widzi, iż potrzeba nowych żywiołów, aby pozaprowadzać liczne zmia- 
ny w niektórych gałęziach administracyi. Panowie Laplange, Martin du 
Nord i Cunin Gridaine zapewne jeszcze przęd nadchodzącemi posiedzeniami 
izby zostaną przez młodszych i silniejszych mężów zastąpionymi. Może 
Guizotowi uda się przeciągnąć na swoję stronę Dufaure z jego stronnikami 
przez pewne przyzwolenia. _ 

Democ RZY m PO ze smutkiem, że pan Considerant 
w skutek wypadków genewskich nie może się udać z Lauzanpy do Genewy 
i tam %wykładać systemat furyeryzmu. Bd" 

` Na początkn tego tygodnia wyszedł pierwszy numer nowego przeglądu, 
Le Conservateur, który założyło 40 konserwatywnych deputowanych 
i przez nich jest redagowany i utrzymywany. = i 1 
r Donoszą z departamentu Aube o licznych pożarach. Bad przeciągu dni 
óśmiu paliło się w Longueville i Bligny, w La Chapelle St. Leu i St. Mar- 
tin de Vignet, zgorzała przy tém wielka fabryka. 

Odezwa hrabiego Montemolina jako też odezwa tymczasowćj Junty na» 
warskićj niewiadomo gdzie się ukrywającćj, rozszerzone zostały w wielu 
tysięcach exemplarzy po prowincych baskijskich, po Nawarze, Katalonii, 
niższej Arragonii i aż daleko w głąb Hiszpanii, ale bez najmniejszego dotych- 
czas skutku. Prowincye baskijskie i Nawarra zostają w najgłębszym po- 

oju, a zgromadzone w nich wojsko, jest tak liczne, iż w samém zarodku 
Potrafi utłumić najmniejsze poruszenie. Ale też niemiano wcale kłopotu 
2 powodu gotowania tego nowego zamachu. Z Pampelony wyszedł był 
do Madrytu pułk Principe, którym jako pułkownik dowodził Infant 
rancisco de Assis i tym sposobem uszczuplona została załoga; żeby więc 
tak znakomite miasto nie miało za słabćj zasłony, przysłano w to miejsce 
pułk jazdy Constitution, który jest najlepićj wymustrowany i najwigcćj 
Ma karności w całćj armii. Także i z niższćj Aragonii pp m m 
Poruszeniu, a przynajmnićj wieści 0 ró ii Maestrazgo niepo ja 
dzają się weale i tak brzmią dziwacznie, iż A ię i Ap BAĆ 
jeż li się przyjdzie rozpatrzyć w ilości wojska jakie tam zgrom Q: 
miaa e AN ir Katalonii niedaleko od SR, ara > 
skjadata tyko z sa  oaciee " w Aret * rea GiG ud jednę 
przynajmnićj ikea psa ze a mek y aream véi nike się nie- 
chciał do niej czepić. | Zdaje śię ej że lud pamięta cierpienia, których do- 
świadczył w ostatnićj wojnię domowej. 
i I a 

Londyn, dn. 15. Października, —- Dziedzice po baroniach odby- 
wają zgromadzenia i zachęcają się nawzajem do niesięnia pomocy zgło- 
dniałemu ludowi, Na zgromadzeniu we Waterford przypisy wał Sir H. W. 
Barron znaczną część winy dziedzicom , iż teraz znajduje się lud W. tak smu- 
tném położeniu. Powiedział między innemi: czuję sprawiedliwą dumę 


w sóbie, iż poprawiłem dolę moich dzierzawców, byłbym się wstydził, 
gdybym tego nie uczynił. Uważam to za obowiązek moralny, który mnie 


wiąże ze społecznością, Ze smutkiem muszę wyznać, że owi panowie 
tego nie robią, Bardzo żałuję nie tak dla nich, jak raczéj z powodu na- 
rodu i kraju, w którym żyją i z powodu ludu, z którego my wszyscy 
żyjemy. Pytam się, jak mogą dzierzawcy przedsiębrać ulepszenia, kiedy 
dzjędzice żadnego nie dokładają starania i niewyprzedzają ich dobrym przy- ` 
kłądem? Wszystkim nam jest rzeczą wiadomą, iż do polepszenia stanu 
Irlandyi potrzeba ulepszeń w rólnictwie. My jesteśmy ludem rółni- 
czym, a jeżeli dziedzicie niepochwycą silnie koła za szpry- 
chy, tylko. się kryć będą za piecąmi, natenczas niech giną, 
niechich gruzy wspólne zasypią, — oni na to zasłużyli...+. 
Nasze rólnictwo w tój baronii jest hańbą dla Europy ucywilizowanćj; po- 
wiadam to, bo mam o tóm głębokie przekonanię, Przejechałem całą Euro- 
pę z wyjątkiem Hiszpanii, a w żadnym kraju rólnictwo nie jest do tego 
stopnia zaniedbanćm, jak u nas. Patrzcie na Szkocyą mającą. daleko gor- 
sze: role, na jéj chłopów, z których najbiedniejszy daleko lepićj sobie żyje, 
aniżeli u nas więksi dzierząawcy. Nikby tam nie ograniczył się na samych 
kartoflach nędznych, a przecie grunta są tam gorsze, klimat ostrzejszy, : 
renty i podatki daleko wyższe, aniżeli u nas... Zkąd to pochodzi? Z wię- = 
kszej zabiegłości, z obszerniejszych wiadomości tamecznych rolników i po- 
nieważ szkoccy dziedzice od wieków wielkiego dokładali starania- o pole- 
pszenie rólnictwa i bytu włościan. 

Times przed niedawnym. czasem wysłał własnych komissarzy dla Ir- 
landi i Szkocyi, by ci zbadali stan tamecznćj ludności; raportą tych ko- 
missarzy są. po większćj części bardzo gruntowne. Czytaliśmy niedawno 
list bardzo dobrze napisany, w którym mówią o nędzy panującćj w górach 
szkockich i wykazują główne jćj powody. Pomiędzy innemi. list ten obej- 
muje następne porównanie pomiędzy uprawnym, a nieuprawnym gruntem 
w całej Brytani. Anglią ma 35,632,000 akrów gruntu uprawnego, 
5,454,000 nieuprawnego, a do uprawy zdolnego; 3,256,400 nieużytków; 
Walja 3,1 17,000 gruntu uprawnego, 530,000 nieuprawnego, 4,405,000 
nieużytków. Szkocya 5,165,000 uprawnego, 8,523,930. nieużytków, 
a 5,950,000 nieuprawnego, jakkolwiek zdolnego do uprawy.  lrlandja 
12,525,280 uprawnego, 4,500,000 nieuprawnego, 2,416,664 nieużyt- 
ków. Wyspy 383,690 uprawnego, 106,000 nieuprawnego, 569,469 
nieużytków: razem, w całym kraju 46,922,970 akrów gruntu uprawnego, 
14,600,000 nieuprawnego, ale zdolnego do uprawy, 15,374,463 nienży- 
tków. Głównego powodu dla czego grunt w Szkocyi tak mało jest uprawny 
szukać należy w egoizimie wielkich właścicieli, którzy znacznych obszarów 
używają na pastwiska dla owiec, zamiast rozdzielać je na małe dzierźawy 

Wybór lorda majora City londyńskićj nareszcie. został: ukończony tego 
roku; nie mała to była sprawa, choć zwykle rzeczy bardzo po prostu idą. 


- Pisarz zgromadzenia aldermanów przedstawia rozmaitych kandydatów wy- 


borcom, którzy tylko podnoszą ręce za tym lub owym, liczą głosy i wy- 
bór jest skończonym. Nowo wybrany w danym dnia zajmuje władzę cy- 
wilną i panuje nad Grodem londyńskim, wymierzając sprawiedliwość, przyj- 
mując w Mansion-House książąt, ambasadorów , znakomitych cudzoziem- 


„ców, królowę nawet; słowem korzystając z wszystkich przywilejów przy- 


wiązanych do tej jednorocznćj władzy. Ale tego roku inaczćj rzeczy poszły: 
votum ręczne nie wystarczyło, potrzeba było uciec się do głosowania imien- 
nego (poll), a to trwało tydzień cały. Przez te kilka dni rozwijały się przed 
nami wszystkie ustępy dramatu wyborczego. Kandydaci cały dzień stali 
na hustings podsycając gorliwość swych stronników, podżegając obojętnych, 
walcząc słowami, by zapewnić zwycięstwo lub opierać się nieprzyjacielowi. 
AŻ do ostatnićj chwili zdawało się, że alderman Wood zwycięży na tych 
wyścigach, znano go na placu City, bo już w roku zeszłym walczył z osta- 
tnim lordem majorem. W tym roku większa część zakładów była za jego 
wyborem. A jednak alderman Wood, który w pierwszćj próbie odniósł 
zwycięztwo, w ostatnićj uległ. Sir Jerzy Caroll został mianowany dzie- 
więciu głosami większości (1654 przeciw 4648). Przed stanowczą klęską 
alderman „Wood musiał wytrzymać wszelkiego rodzaju przykrości. Wolność 
prasy i słowa Anglików w czasie wyborów, posunięta jest do nader wy- 
rae p ort ke jéj może względem nieszczęśliwego kandydata, i 
o mu kilka aktów z jego prywatnego życia, by dowieść, że nie 
Jest wart publicznego zaufania. Prezes pewnego stowarzyszenia otwarcie 
zarzucał aldermanowi Wood, że nadużył zaufania tego. towarzystwa obra- 
cając na swój użytek summy mu powierzone; inne jeszcze czyniono mu 
zarzuty, starał się usprawiedliwić, ale nie powiodło mu się, jak tego do- 
wodzi skutek wyborów. 
Austrya 

Wiedeń, d. 47. Października. — Cesarsko - królewskiemu pensyowa- 
nemu feldmarszałkowi hrabiemu Tige publikowano wyrok przed kilku dnia- 
mi sądu wojennego. Feldmarszałek został skazany na kilkoletnie więzienie 
w. fortecy za oszustwo i krzywoprzysięstwo, Cesarz przecież mając wzgląd 
na długoletnią służbę i na rodzinę Jego, zamienił tę karę na kassacyę. Czyn- 
ność ta hańbiąca odbyła się na sali radnój w obec genarałów i oficerów, 
przy otwartych drzwiach i oknach, według starożytnych praw wojsko- 
wych. Tym sposobem postradał stopnie swe wojskowe, godność podko- 
morzego i wszystkie ordery. Tenże sam feldmarszałek był dawnićj podko- 
morzym teraźniejszego cesarza, 
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Wiedeń, dn. 18, Października. — Po salonach dyplomatycznych, 
które się teraz gośćmi coraz bardzićj zapełniają, trudni wszystkich nota 
Palmerstona podana do dworów północnych w przedmiocie małżeństw hisz- 
pańskich. Wszyscy jednozgodnie całe postępowanie lorda Palmerstona 
uważają za pozbawione wszelkićj godności, zwłaszcza, że dawnićj w spra- 
wie hiszpańskićj przyzwyczajony był grozić środkami ostatecznemi. Odpo- 
wiedź Metternicha jest dana z taktem. -Austryą małżeństwa te mało obchodzą, 
bo jeszcze nieuznała teraźniejszćj królowej. Zdaje się, że lord z Petersburga 
i z Berlina także nieotrzyma pocieszających odpowiedzi. Oczekujemy co 
chwilę nowego posła angielskiego lorda Ponsonby. Sir Robert Gordon 
bawi tu jeszcze. 


7 "Wiedeń, 49. Październ. — Według pogłoski miał cesarz postanowić, 
ażeby we wszystkich sprawach cywilnych zaprowadzono postępowanie ustne, 
Dotąd podobne postępowanie było zaprowadzone w mniejszych sprawach 
pieniężnych do 100 zł. r. Dotychczasowe przedłużania processów porobiły 


z adwokatów nabobów milijonowych, którzy zdamiewali obcych swemi nie- 


zmiernemi bogactwami. — Znany fałszerz banknotów baron Boor umarł 


w więzieniu. 3 
— Bardzo tu narzekają na duchownych, którzy nie zważają na ciężkie 
czasy i są niemiłosiernymi pasterzami swoich owieczek. Tak jeden ducho- 
wny z Gross Nauendorf pod Zizersdorf porozumiał się z młynarzem i dał 
mu do zmielenia stare zapasy zepsutego zboża i przedawać kazał biednemu 
ludowi. Lecz wielu z nich zachorowało, rzecz tę oddano pod ścisłe śledz- 
two i zapewne surowo zostanie ukarany tak duchowny jakoteż młynarz. 
No Ev 

Donoszą z Ulmu, że budowy forteczne już badzo znacznie dokonanemi 
zostały. W ciągu roku ostatniego przebudowano 4,700,000 złotych reńsk. 
Na rok 4847. przepisano zbyt wiele miejsc, które wykończonemi być mają. 
Szwajcarya. 

| Ostatnie numera dziennika Revue de Geneve są pisane z wielkiem 
umiarkowaniem , co pokazuje że stronnictwo ludowe jest pewne swojćj spra- 
wy i niepotrzebuje się lękać żadnych pogróżek. Wyszło świeże pismo ulo- 
tne, które projektuje zaprowadzenie sądów wyjątkowych, lecz Revue po- 
wiada, że lud genewski, który walczył za wolność, zrobił wiele postępu, 
jest zbyt cywilizowany ażeby miał stanąć w sprzeczności ze zasadami, na 
których wolność polega. Wreszcie niemożna ani pomyśleć, żeby się do 
zemsty miał zniżać. Rząd tymczasowy zwołał sześć kompanii milicyi i tak 
się ochotnie zebrały, że ani jednego człowieka nie brakowało. Naczelnik 
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Rzym, dn. 3. Października. — Reklamacye, które się sypią ze wszy- 
stkich prowincyi, przeciw nadużyciom dawniejszego rządu, są tak liczne, 
iż rząd teraźniejszy zaczyna tracić odwagę i nieufa sobię, że im zaradzić 
potrafi. Wszędzie się domagają innych urządzeń i innych urzędników, 
Trudno dworowi rzymskiemu z należytą energią zaprowadzać polepszenia, 
to gwałtowne zmiany poprzewracałyby za nadto i zbyt nagle stosunki zna- 
cznćj części ludności, coby na spokojność zły wpływ wywrzeć mogło. 

Rządy włoskie miały porobić zapytania dworowi papiezkiemu: czyli 
istotnie jest jego zamiarem doprowadzić do skutku federacyą państw wło- 
skich, jak stronnictwo liberalne ciągłe utrzymuje? Kardynał Gizzi miał od- 
powiedzieć, iż papież niemyśli o podnoszeniu chorągwi rewolucyjnćj, ale 
chce być panem w swoich państwach i według własnego pomysłu wszyst- 
kiem u siebie rządzić. Hrabia Solar de la Margarita, minister spraw zewnę- 
trznych królestwa sardyńskiego, który uchodzi za Jezuitę, miał u papieża 
już dwa posłuchania, ale nigdy nieudało mu się rzeczy tak nastroić, aby 
mowę na stosunki polityczne był w stanie nakręcić. Powiadają wszyscy, 
że jak tylko minister zaczął się zbliżać do swego celu, to papież umiał tak 
mowę nakierować, że go z niczem puścił. 

Wenecya, dn. 3. Października. — Kongres uczonych w Genui jaż 
zakończony; wyjechali oni zadowoleni przyjęciem. Było ich do 1200, 
a innych cudzoziemców dla ciekawości zgromadziło się do 10,000. Pre- 
zydował na obradach Brignole Sale, a sekretarzem był Markiz Pallavicini. 
Obiad jadło zawsze do 500 osób razem i płacili za osobę po 3 franki, a ma- 
gistrat na przyjęcie assygnował 26,000 fr. Ażeby i ludowi Sprawić ucie- 
chę magistrat sprowadził francuskiego aćronautę Guillota, który dnia 23. 
Września wzbił się bałonem w obłoki na 7000 stóp i szczęśliwie na ziemię 
się spuścił. Na dniu 27. odbywano uroczyste położenie kamienia na pomnik 
Kolumbowi. Po wyexekwowaniu hymnu skomponowanego przez p. Gambino, 
który wydał opis Genui, miał mowę przy kamieniu uczony markiz Pareto. 

i ra a Aeth SE 

Konstantynopol 30. Września. — Przedwczoraj minister spraw 
zagranicznych Reszyd Basza, został wezwany rano do rezydencyi cesarskićj 
w Cziragan, gdzie sułtan uwiademił go: iż został mianowany wielkim 
wezyrem i wręczył mu pieczęć cesarską i ozdoby jego godności.  Stósownie” 
do etykiety dworskićj, przy tém mianowaniu znajdował się wielki Mufti; 
i wedle zwyczaju, został zatwierdzony w swym urzędzie, następnie nowy 
wielki wezyr wraz z wielkim Muftim w licznym orszaku udał się do Porty. 


wydziału spraw wewnętrznych zajmuje się szacowaniem szkód przez bie- Tegoż samego dnia ychczasowy Bejlikdzi, Ali Effendi, został mianowany 
głych, które ponieśli mieszkańce i mieć Arastoo wfm" PR E granicznych T md mu zaraz stósówną rangę. vany 


OBWIESZCZENIE. 


Posiedziciel młyna Pan Krotochwill za- 
myśla na swym gruncie pod Nr. 162. przedmie- 
ścia St. Marcińskiego na ulicy Młyńskićj poło- 
żonym, założyć jeszcze jeden kociół parowy. 

Przed udzieleniem konsensu ze strony wła- 
dzy wyższćj uwiadomiamy o tćm publiczność 
z tém wezwaniem, aby jakiebądź kolwiek pro- 
testacye w przeciągu czterech tygodni nam 
przedłożone zostały. 

Wyznaczony czas 4 tygodniowy rozpoczyna 
się z dniem wejścia dziennika rządowego toż 
ogłoszenie zawierającego, i stanowi prekluzyą 
co do protestacyów nie pochodzących z praw 
prywatnych. 

Poznań, dnia 2. Października 1846. 

Magistrat. 


SPRZEDAZ KONIECZNA. 
Sąd Ziemsko-miejski w Środzie. 
Grunt włynarski w Jankowie pod Nr. 15. 
ołożony, do Benjamina i Beaty małżonków 
zu lc należący, składający się zdomu mieszkal- 
nego i z domu, który dopiero budowanym zo- 
staje, kilkoro budynkow gospodarczych, 124 
morgów miary Magdeburskiej roli ornćj, prze- 
szło 50 morgów pastwiska, łąk około 14 mórg, 
młyna wodnego o dwóch gankach wraz z uten- 
syliami i z jednego stawu młyńskiego, z którego 
wartość dochodu z młyna samego oszacowana 
na 17,125 Tal. wedle taxy, mogącćj być przej- 
rzanćj wraz z wykazem hipotecznym i waran- 
kami w Registraturze, ma być 
dnia 28. Grudnia 1846. 


w miejscu zwykłćm posiedzeń sądowych sprze- 


I 


any. 
Novina z pobytu wierzycielka wdowa 
Karolina Tewczewska zapozywasię niniej- 
szćm publicznie. 


Podpisane Dominium posiada w Mieszko- 
wie w powiecie Pleszewskim austeryą ze 
stajnią i jeszcze z drugim domem w ogrodzie 
przyległym i do austeryi należącym. Posada ta 
położona w rynku i tuż przy szosie jest każdego 


czasu z wolnćj ręki do sprzedania i od 23. 
Kwietnia 1847. r. do odebrania. O warunkach 
kontraktu dowiedzieć się można listem do Cho- 
ryni pod Kościan adressowanym, którą to 
drogą interessent odbierze zarazem informacyą, 
w którym czasie właściciela w miejscu zastać 
może. 

Dominium Mieszk ów, d. 18. Września 1846. 


Gospodarstwo wiejskie o + mili od Poznania 
nad rzeką Wartą położone, zawierające w so- 
bie 120 morgów roli „ornćj, a 12 morg. łąk, ma- 
jące kompletny inwentarz, dwa domy mieszkal- 
ne, stodołę i kilka stajni, jest z wolzej ręki za ma- 
lém zaliczeniem do sprzedania i natychmiast do 
objęcia. Bliższych wiadomości udzieli P. Dawid 
Frankel w Poznaniu, na ul. Szerokićj Nr. 23. 


Pierwszy transport świeże- 
go płynnego Astrachańskiego 
kawiaru cotylko odebrali 

Eracia Andersch. 
~ Handel mój wraz z pomieszkaniem z pod Nr. 
4. przy ulicy Nowéj przeniosłem pod Nr. 34. 


przy ulicy Wrocławskiej. , ; 
J. Gruszczyński, złotnik. 


W niedzielę dnia 25. Października 1946. r. 
będą mieli kazanie 


Nazwy kościołów: ay 


+ 


"RATA a 


przed południem. 


W kościele katedralnym - ... 
W kośc, farn. S, Maryi Magd, . 
W kościele S$, Wojciecha . . 

W kościele $, Marcina 
Franciszk, (gmina niem,-katol,) . 
W kościele dawn. XX. Domin. 


- Man, Amman. 
- Man, Prokop, 
atol.) f- Fromholz. 

- Proeb. Stamm, 
W kość. Sióstr miłosierdzia . . 
W kośc. ewaniel. $. Krzyża, . 
W. kośc. ewaniel. $, Piotra . . 
W kościele garnizonowym . . 


Kand. Petzold. 


ser 


ję 


"= 


X, Wik. Koszutski 


„ |Kazn. dyw, Simon, 


- Dziek. Kamieński, 


Sue Fischer. Pastor Friedrich. 


Świeżo sprowadzone 

korty zimowe, 

kamizelki, aksamitne, wełnia- 
ne i jedwabne, 

szaliki, chustki na szyję, 

fulary, 

rękawiczki kaźmierkowe, 


poleca ) | 
Handel towarów modnych 


M. Liszkowskiego 
w rynku pod Nr. 48. 

WEB Wodę kolońska —Z73Rg z najsławniej- 
szych fabryk kolonii, poleca po kolońskich ce- 
nach fabrycznych 

Biławór, na ulicy Wrocławskićj Nr. 14. 
- ARIE= Prawdziwie rossyjską herbatę karawa: 
nową —2B8$ otrzymał z Petersburga * 

Fławór g na ulicy Wrocławskićj Nr. 14. 
Najpiękniejsze Wiallagskie 
<a cytryny (nie zielone) apelcyny po 
1; i 2 sgr., Uusty Limb. sér $śmietan= 

©wy w małych i dużych sztukach funt po 3 
sgr., i pierwszą Miagdeb. kwaśną ka- 
pustę odebrał “ ; 
kfózef Ephraim: Wodna ulica Wr, 2. 


w ciagu tygodnia od dn.16, 
do 22. Października. 
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